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Onegdaj w Kościele Czerniakowskim celebro- 
wali XX. Piiarzy, wobec mnóstwa osób przyby= 


„dych z Warszawy i okolic; w czasie Procesji niosły 


śś. Obrazy Dziewice wiejskie, maiące skronie ozdo- 
bione rożanemi wieńcami. Onegdaj w Rościele XX. 
Augustjanów Awatorowie i Artyści wykonali Mszą 
Humla, Graduale Jaworka, Ofertorjum Elsnera. 
W czoraj Mszą Hana, Graduale Damsego, Oferto: 


- Sandmana. Wcżoraj w nroczystość Sgo JANA Ne- 


powucena w Rościele ОО. Bernardynów na Kra- 
kowskiem-Przedmieściu grano przeł liczną Orkie- 
strę Mszą Szydermaiera. JW. X. Chmielewski 
Biskup, udzielał onegdaj w Kościele бро Knzy- 
ŻA Sakrament BIERZMOWANIA. } 
Dnia onegdajszego był Świetny wieczór tań- 
ceniący u JOO. Xięztwa Jchiność WARSZAWSKICH 
Dnia wczórajstego rano Xiążę FELD- 
MARSZAŁEK wyiechał w Obwód , Hrubieszowski, 
— Dyrekcja Jeneral: Towarzystwa Ogniowego. 
Podaie do wiadomości interesentówy iż w skutku 
przedstawienia Dyrekcji Jen:, Komisja Rz: S. W. 
i 0. Reskryptem z d. 20 Kwiet:/2 Maia r. b. u- 
stanowiła składkę ogniową na rok 1842 od ubez- 
pieczenia w stosunku I5tu rubli sr: wartości. Zaa 
budowań klassy lej w miastach po kopieiek2. Kla- 
sy Пеј oddziału lgó po kop. 8; oddziału 2go po 
kop: 10. Zabudowań we wsiach po kop: 8. Nad- 
to składka Ogniowa w myśl artykułów 5 i 7 Po- 
stanowienia Rady Admin: z d. 19 Disto,/l Grud: 
1540 r. na zaspokoienie długów dawnego Tosa- 
rzystwa Ognia: po kopiejce йе) od 15 rub: sr: tej 
że wartości tak w miastach jako i we wsiach bez 
różnicy klass zabudowań, i rozńaitego niebezpie- 
czeństwa ognia. 


w zamku. 


U sis 
Tym sposohem zmniejszoną z0* 


„ stała składka w stosunku r. 1841. W miastach z za- 


budowań kl: 2 w oddz: 1 i 2mo I kop: sr:. Т'оєвато 
z zabudowań siejs: od każdych 15 rus: ubezpieczonej 
Gaftóści, Prezes Czempiński. SeT. Dziarkowski. 
— Katarzyna z Białkowskich Szczygiełska onegdaj 
zmarła w 75 roku życia swego. W smutku pozo- 


r 


stały Syn z Żaną i Dziećmi, zapras-ą na expor- 
tacją zwłok dnia dzisiejszego a godzinie бер po po- 
łudniu z Raplicy Kościoła ОО, Bernardynów, 
na. Sinętarz Powązkowski odbyć się maiącą, — 
УУ сога] wieczorem, zakończył ta życie doczesne 
Wilhelm Werner, Właściciel farbierni sukna w 
mieście Ozorkowie. Pozostała Топа wraz z dzie- 
ćmi i radzeństwo, zapraszają uprzejmie Rrewnych 
i Przyjaciół, na obrządek odprowadzenia zwłok 
Jego w Kaplicy przy Szpitalu 
odbyć się maiący iutro o godzinie 10е] przed 
poładnien, ma Smętarz tegoż 
У стогај ро kilkodhioxej chorobie, umarł Leon 
Rytel, Komornik przy Tryb: cyw: Сир: Podlaskiej, 
podróżno do Warszawy przybył,. Exportaeja zwłok 
iego z Rościoła Panny МАКО iutró 0 godzinie 5tej 
z południa ua swętarz Роза? Коч УБ nastąpi, na któ- 


Ewanielickim, 


wyznania. — 


га Przyiacioł i Znajomych nieboś:ćzyka » aprasza się. 
— Wkrótce wyjdzie z druku Zbiór Rozmów fran: 
cużko polskich, układu Р. L. Landie. Wydanie 


„ to dla uczących się po francue: iako i dla osób ro- 


zumieiących ten język, iest nader pożyteczne, albo- 
wiem wzbogacone iest przeszło 200 w;rażeniami 
tzysto-francuekiemi poprawnemi, w porównaniu z 
tyląż wyrażeniami niewłaściwemi, rażącemi ucha 
rodowitego Francuza. 
pominął Autor, ów nieskoticzony szereg wyrazów 
nieużywanych, przestareałych lub przesadnych, w 
które prawie wszystkie dzieła tego rodzaiu obfitnią. 
— Złożono w Redakcji Когјега od D. L. zł. 20 dla 
Wdowy z Sgiem dzieci, a zł, 8 od К. dla podnpa- 
dłych, o których doniesiem później, Z saskiego 
ogrodu od dnia ро do 1260 wpłynęło zł. 46 gr. 29. 
Z oglądania Obraca i Tunelu w Dobr: wpłynęło 21.2. 
— Sram: Publiczności zaszczycaiącej mnie od da- 
wna swoiem zaufaniem, niam zaszczyt polecić no- 
wy mój skład drogi £owarów z dniem dzisiej- 
Szym otworzony, przy ulicy Miodowej w pałacu 
zwanym Paca, gdzie zawsze znajdzie się wybór ró- 
Źnych najgustowniejszych i najmodniejszych źowa- 


Nadto, w rozmowach tych 
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rów iedwabnych, oraz wszelkiego rodzaia łokcia=- 
wych w rozlicznych gatunkach:, jèdwa- 
bpych, tiulów, szalików, blondyn, stołowej bieli- 
zny, płócien webowych, kopowych it. d., po cez 
nach umiarkowanych, stałych. Malhias Cohn. — 
Jeżeli kiedy to ouegdaj i wczoraj mało” kto do: 
spał ranku, chyba go salwowały dubeltowe okien- 
nice, story i firanki, oraz ściśle w obrębie używal- 

ności ograniczone wschody. Zaledwo świtać zaczę-. 
ło, GW tej porze roku, słońce o godzin kilka: 
„wcześniej od Dam naszych. wstalie), iuż połowa 
ludnej Warszawy. sposobiła się do wymarszu, By- 
- ła to jednodniowa kampanja, zawczasu.obmyślona, 


chostek 


należycie wyprowjantowana i: uzbroiona w parasol’ 


lub parasolkę, stosownie iak słońcu czy wesotem. 
czy pochinurnem okiem, na tę pielgrzymkę spoj-, 
rzeć;do humoru przy padnie.. Jegtuność w śŚwiąte- 
canem ubraniu, Jejmość, w świeżej materjalnej al-- 
bo muślinowej. sukni, w strojnym kapeluszu lub 
czepku; dzieci, ieśli płci męzkiej w bluzach, kurt: 


kach, tużurkach lub frakach podług wieku; Panien=: 


ki, w tak różnych ubiorach,, iak są różne stany i. 


mody па Świecie: taki był sklad, grona wyższego. 
Do niższego należały służący i służące, chłopakia 
popychacze z terminów i mamki.z dziatwą niedoro- 
słą. W pociągu, liczono робе, doróżkę, wóż lub 
brykę, kocz z.iądłem i napoiem, w około które-. 
go radziej nieraz iak w około państwa nadskaki- 


wali Medorek, Szarmaat lub Żolka. Przed 5tą 


rozwarły się bramy wielu (одб; o,Gtej, rozpo- - 


czął się pociąg. Rtoby o tej chwili wzbił się.pta- 
sin lotem nad szczyty wież Warszawskich, a spej- 
rzał z owego szczególnego słazowiska na miasto» 
i iego. okolice, mógłby widzieć iak mieszkańcy 
pierwszego razem w iednej chwili rozchodzili się. 


w dwie przeciwległe strona: па lewo ściągał Czer: - 


пайд, na prawo. Bielany. Któż mie był w.Czer- 
niakowię? któż niebyt? w Bielanach? ca rok piel- 


rcymka ta wznawia się, co .rok nowe, przyiemno- - 
Fry » + Przy 


Ści 'nastnęcza; wesołości, zabawy i pożytku bywa 


powodem. Gdy ukończą: się. ranne „Naboteństwa; ; 


na. których: T porydziwie- budniącą An temu, ciepło niezachwiane-wiatrem, słońce i Nieho » 
przybyli w miąstai okolic asystuią; w. Czerniako- - 


ие wenwein Bielanach, wśród przyiewnego cie+- się równieź preepowieduie nasze ; Kogo: 


niu rozłożystych gałęzi zjelonego lasku, następnie 
posiłek i chwilowy śdpoczyńck: chwilowy mówim, 
bo niebawem odrywaią wszystkich ód tego dolce 
far niente rozliczne zabawy i iwesałe partje, W tym 
roku Bielany może więcej uposażone zostały w 


Er 


CZ lakiem, wyciągnęły się namioty mies;czącexpr:e- 


i rozrywki. 


Pod laskiem , gęstym a długim 


"cenie wścelkim zasadom Pryszgica, wyborne pie * 


wa i wyskok z kartofli Јар żyta. I Prysznicowi 
'niemały ‘pomimo tego hołd składano; spraguieni 
pierwszym, upałem tegurocenym gardła, o mało nie- 
wycieńczyły zupełnie w nienasyconym pragnieniu, 
sławną fontannę pod górą. Tłum był meraz aż 
taki że nie iedtn byłby drogo zapłacił za lampe- 
czkę:..... wody: Liczne karuzele, liczniejsze huś: 
tawki, a nawet'menażerja i sztuki ieźdzców dopeł- 
niały zawrota głów, attakiem pisa lub wódki 
znacznie nadpoczętej rzeźwiła ie woda, świeże роз 
wietrze albo przedłużaiąca się aż do Mtocin prue 
chadzka; mniej wytrwali legii na poboio» isku- taż 
przy baterji na beczki usypanej, albo o podal ka- 
razelu narzędzia: PSPAD turnieiów “ 1 ostatniej 
Fui owdzie orkiestra znpeł- 
a inne z katarynki i bębnu złożone 


przy czyny upadku. 
nie koa:pletna, 
pmdniecały tańce, chętnie i Зее acz nie nazbyt 
Musie Дат wolty: 
żuiąca małpeczka, niezaspał tej okoliczneści i po=- 


rów nej posadzce wznawiane. 


різу ғ uł się z talentem: towarzysze iego pudel i ur- 
ganki muszą być żelaznej budowy ‚ kiedy takim 
"ciągłym i bezustanny m. harcom sprostać potra- 
fią. Innych zabaw było również mnóstwo. -W J7a=- 
rymoncie przy Sadzie JP. Rajez ak a Or- 
kiestrą zapewniał idącym na Bielany: wracaiącym 
z tej pielgrzymki przyjemny etap. Dobrze 
trzona piwnica i spiżarnia utrzymuiącego tameczne 
zabudowapia gastronomiczne, dostarczyły nieie=- 
dnemn zabrakłych posiłków.  Wracano późno do” 
miasta, przed wieczorem zaludniły się ulicea wiele - 
osób użyło przechadzki w SaskimOgrodzie i ną Sa- 
skiej Kepie. Takim sposobem: spacery i pielgrzymki” 
w Niedzielę udały się przewybornie, czas był ро, 


орах 


зак DE czyste. I w FRA 
a. była! 


} ам. 


) 
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może ieszcze przyiemniejszą «aniżeli dnia poprze- 
dniego; «шера i pewność przeiazdźki Bielańskiej 
zupełna, nieufność i obawy nieudania żadnej. Cie- 
sayly się Damy i młode Panny, cieszyła się Mto- 
dzież, cieszyli się z radości dzieci, Ojcowie i Ма- 
my, cieszył się nawet Rurjerek, bo mu kolumna noe 
win przybyła. Jleż tv ludzi razem, tanim kosztem 
uszczęśliwionych zostało. Zaledwo wybiło 4ta po 
południu, pozostałe jeszcze w mieście dorożki, sta- 
wily się na zamówione miejsca, Tymczasem Omni- 


busy i Steinkellerki л, placu Saskiego i z pod Tea- . 


U. 


tru, rozwoziły do Rielan poiedynczych gości. 


rządzono obok miejsca wyjazdu biwak na konie, tak, 


że gdy znaŻone blisko milowym pędem bieguny wra- 
cały, zaraz ie nowa zastępowała czwórka. Przez 
kilka godziu Bielańską, Nalewkami, Muranowem 
і Pohorną ciągnęły wcale nie pokornie, ale z głos 
жа do góry i dobrą піва liczni goście, udaiąc się ku 
wsławiopemu miejscu zebrania. Tłomy ludu przy; 
patrywały się przeieżdżalącym; wszystkie okna i 
‘i ganki napełnione były świadkami tej defilady, 
Na szose powiślanej doganiały się powozy, a gdy 
„bliżano się do lasku i pod górę, ściśle aformo: 
wana ioż linja, zmniejszała, popęd koni, zniecier- 
pliwiała siedzących w powożie, którzy radziby iuż 
byli znajdować się pomiędzy spaceruiącemi. Około 
Tej droga koło altany i część lasku. napełnionaby= 
łu Gośćmi; tysiące eleganckich tualet, kapeluszy 
ozdobnych, sukni kształtnych i lekkich, różnofar= 


bnych eszarp i mantyl, świeżych i pełnych życia | 


robion:ch kwiatów, tsorzyły w zjednoczeniu ró- 
znofarbną tęczę, girlandę że tak powiemy, sple- 
cioną z najpiękniejszy ch kwiatów natury i sztuki, 
I nieprzesadzone to są pochwały: spacer, Fielań: 
ski iest wyrocznią mód Warszawskich, dobrze 
przyjęte na nim pomysły tualet, pochwalone formy 
kapeluszy, z zadowoleniem widziane nowości, па- 
bierdią przez samą obecność na Bielanach pewnej 
prawomocności, która im długie istnienie (ieśli 
istoienie mody nazywać się kiedy może długiem) 
zapewnia. Wczorajsze ubrania. Dam były wzo- 
rem świeżości, ii gustu, dominowały, mantyłe, а 
sze„ególniej karmazynowa axamitna, materjalna 
koloru orzechowego 4 obstyciem koronek czar: 


©) 


D ба 


nych; z materji w kolorach płomientstych z frande= 
lą апрогу; sliczne białe z takąż frandzlą; biała 
na rózowem; półmantyla równieź kostowna iak 
gustowna z koronek brabandzkich. Szale z axa- 
mitu zielonego i szafirowego. Z sukien cełowaty : 
maiowa; a watecji lila 2 białem, z. pekinu w pasy 
szafirowe; biale w różowem, biała haftowana w 
karwazynowe kwiatki, ,Chwalono powszechnie säs 
lopę szamua 2 kołnierzem błękitoym, Ogromne 
pióro Ша zdobiło łyczkowy. kapelusz. ' 
moduiejszych materji należały różne gatunki da: , 
reżow, giselle, baiadershi, katałońki; mory: ` 
Ninon, Pompadur, szkockie, w paski iceńiez 
bławaty włoskie. Większa. część sukien, miała 
krój wysoki, rękawy płaskie i proste. „Nowe 
kroie kapelustow, wymagaią, aby. włosy były 
wyżej zaczesywane, dednaki loki zawsze są uwae 
апе“ та ozdoby. brunetek „ blondynek i sratynek. 
Ubiory Mężczyzn tak eleguntów Jak i nieclegan- 
tów, składały się 2 samych tylko prawie tużurków. 
Priez rogatki Mucymootskie przejeżdżało аге, 
Koczów, Lavdar i Faetonów 803,  Dorożęk 805, 
Bryczek 398, оппо 86, Oawibusy razy 104 a ha: 
Lecz i przeiazdżka wodna była 


Vo naj: = 


retan kurjerska 7, 
i przyjemną i liczną; wabieraiąca Wisła, przedsta» 
wiła widok iakby odnogi morskiej; kilka statków 
z Żąglami napełniło kilkaset osób, a między niemi im- 
ponował parowy. Faierwerk przy drodze młociń- 
skiej zakończył tegodzienne zabawy, Szybkobiegucz 
Pawłowski popisywał się ile mu sił starczyło. — 
Na ostatnich targach Warszawskich i Pragskich 
płacono та korzec Zyta: rubli srebra: 3 kop: 10 
(21:20 gr.20). Pszenicy гы}. sr. 5 К. 237/2 (zł. 
34 gr 27)... Grocha polneego r. s. 2k.51 (zł. 16 
gr. 22), fasoli r.s. 4 k. 571/2 (zł. 30gr. 15).  Ję- 
czmieniu r. s. 2,k. 30 (zł. 5.gr. 10). Owsu r. s: I 
К. 742 (ał. 11р. 19). Rartofli r. s. I (zł. 6 g- 20). 
Okowity LOtej. proby garnieck: 73/2 (rt. 4 gr. 27); 
Szumówki Gtej proby garniec kop. 44 (21.2 gr. 28). 
— W Sobotę w Wielkim teatrze po Mu/acie przy- 
sołani, JPani Halpert i JP. Żóżkowski. One: 
gdaj po Międorostku, J Pana Damse 3:kroć, РР.) 
Zenopolskii Jasiński; po Młeczarce JPani Коз. 
JPanna Gwozdecka po Q:kroć, oraz JP. Zurczy: 
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nowiez. W Rozmaitości po Iszej Котейјі Wszy- 
‚ вєу, po ukończeniu JPani Sliwińska.. 

Z Petersburga 23 Kwie:(7 Maja) — N. PAN 
raczył Reeczywistego Radcę tajnego Ałudow Мај. 
miłościwiej podnieść do godności Hrabiowskiej Ce- 
sarstwa Вонг, wraz z iego potomstwem w linji prostej. 
— Przez Rozkaz dzienny CESARSKI, z d. lgo z. m. 
(między innymi) mianowanisą: Zostaiący przy Gł: 
S:tabie Armji Czynnej, Jenerał-Major Xżę Bebu 
tow l, Kowendantem twierdzy Zamościa, ® po 
zostuniem w Armji; a Komendant tejże twierdzy, 
Jenerał. Porucz: Fedorenko 1, Komendanten Cy- 
` tadeli Ajexandrowskiej w Warszawie; zaś Komene 
dant tej Cytadeli, Jenerał- Maior Barysznikow 1, 
uwolniony zostaie ze służby, w stopniu Jenerała- 
Porucznika, z mundurem i całkowitą pensją. — 
23go z. m. ząkończył w Petersburgu życie Głó- 
wno zarządzaiący drogami kommunikacji i budowla- 
mi publicz:, Jenerał piech:, Jenerał: Adjut: Hr: Zoll 

Donoszą te Lwowa: Dnia 2go b. m. odbyła się 
lu uroczystość założenia węgielnego kamienia do 
nowo-budaiącego się pałacu dla Arcy- Biskupów 
łacińskeih. JW., X. Arcy-Biskup, otoczony Infuła=- 


tami і gronem Duchowieństwa świeckiego zakon= ~ 


nego, poświęcał posadę tego nowego gmachu, 
który w pięknem położenia wznosić się będzie 
obok łacińskiego seminacjnm, naprzeciw klasztoru 
Panien Miłosierdzia. — Całe miasto Zisko wob 
wodzie Sanockim, składaiące się 2 365 domów, d. 
3go b. m. w przeciągu 3ch godzin, stało się pastwą 
_ płomieni. Dla okropnego wichru, ludzie nie próce 
życia wyratować nie mogli. — Dnia 5go b. m. wy- 
darzył się tu dość, rzadki w swoim rodzaiu wypa- 
dek. Małżonkowie Karol i Sara Tont, po 54ro- 
letniem pożycia z sobą i odbytem złotem weselu, 
rozdzieleni zostali. Sędziwa Małżonka nie mogąc 
przeżyć straty swego męża, zakóńczyła w kiłka go- 
dzin życie. Było więe krótkie rozłączenie się tego 
wałżeństwa i ieden grób połączył wierną sobie parę! 

dnglja, — Z Glucester przywieziono takie 
mnóstwo pszenicy zagranice:, że wszystkie śpichrze 
zostały przepełnione, a kilka transportów musia: 
no odesłać do Brystołu. — W Błakburn zaszły 
rozruchy w czasie wyborów. — Wojsko mecykań- 


skie cofaęło się przez Rio grande (wielką rze- 
kę). Cała siła miała tylko składać się » 1000 
ludzi, a Zeujanie ich ściyią, — Z Madrasu 
w końcu Lutego wysłano około 1000 wojska do 
Chin. — Rozgłoszono bezzasadne wieści, że Jene» 
rat Pollok za znaczną summę okupit u pokolenia 
Keiburies przejście preu wąwozy Keiber, i że 
Ukbar Chan w 25,000 wojska stanął w twierdzy 
Ali Mussidszy góruiącej nad temi wąwozami. — 
Jeńcy w Afganistanie ciągłe doznawaią uprzej- 
mego obejścia i zostają w dobrem zdrowiu, tylko 
Jenerał B/finstone choruie na podagrę. Niektó- 
rych miano*wykupić. Kapitan Souter uciekł od 
Afganów z chorągwią swoiego pułku, którą ohwi- 
nął sobie na około ciała; iedwab tej chorągwi 
ochronił go też od niebezpiecznej rany. — Jene- 
rat Hug Gugh Dowódzca siły zbrojnej w Chi- 
nach, zostawił w IVingpo wprawdzie słabą ale 
dobrze umieszczaną załogę; w tem mieście znaj- 
duie się przepyszna Świątynia Konfucjusza, sta- 
nowiąsa mistrzowskie dzieło architektury, Mie 
sjanarz praski Р. Giitzlaff towarzyszący wypra* 
wie Anglików, urządził w Дїлеро Policję. 
Belgja. — Internanejusz papiezki X. Fornart 
Arcey- Biskup ZVżceć, 6go b. ш. złożył Królowi swoie 
listy wierzytelne. ! i ; 
Francja. — 5go b. m. z powodu święta, giełdą 
była zamkniętą; iako w rocznicę zgonu Napoleona 
złożono wieńce ustóp kolumny waudomskiej; licznie 
oraz zwiedzano grób Cesarza w domu Inwalidów. 
— Dzienniki ministerjalne zbiiaią pogłoskę ө od- 
kryciu honapartystowskiego spisku w dzień inie- 
nin Króla, — Jenerał Bugeaud (Biużo) w ciągu 
b. m. ma wrócić do Francji; 2 przyczyny, iż ka- 
zano mu wyprawę wiosenną odłożyć na później. — 
бро b. m. w chwili gdy chciano aresztować w Ba- 


„tyniol podejrzanego 0 związek z towarzystwami 


tajnemi, strzelił sobie w usta, leez strzał. nie był 
śmiertelny. — Statek parowy Grożący 2160 z. m. 
przywiówł z Tangeru do Oranu depesze dla Jene- 
rała Lamoriciere (Lamorysjer); treść ieszeze nie 
iest wiudoma, Statek ten nałeży do flotylli Komen- 
danta Zurpin ( Tiurpę), która odpłynęła z pod Zise 
bony do Tangeru, aby krążyć przy brzegach maro. 


kańskich. Ukaranie się flotylli franenzkiej w ta- 
mecznych stronach tem więksce sprawiło wrażenie 
bo Rząd marokański niedawno poróżnił się z Konsu- 
Jem holenderskim. — Jenerał Duvivier ogłosił ar- 
tykał dowodzący, iż koleie Żelazne niesą zdatne do 
przesyłania wojska. — Miasto Paryż od r. 1983 
wydało na szpitale 50 miljonów franków. — Z pa- 
ręset osób otrzymało order legji honoro:; przypi- 
вй to zamiarowi zyskania wpływa przy zbliżaią- 
cych się wyborach. — Pogłoski o odkryciu spisku 
nie wywarły Żadnego wpływu na giełdzie. 
Hiszpana. — Między Reientem a minister= 
stwem miało wybuchnąć nieporozumienie. — 27go 
z. m. zaszły niespokojności w fabryce вураг, w 
Madrycie; 2500 pracuiących tam kobiet napadła 
na czeladź męzką, ale milicja rychło przywróci- 
ła porządek. — Rząd zażądał od Kortezów no- 
wego poboru 25,000 ludzi. — Złota rużą poda- 
rowana przez QJcA Sgo Królowej Donnie Marji, 
szacowana iest na 2,000 dukatów. 
Hollandja. — Rząd miał postanowić Sciu żna= 
cznyim Mocarstwom przesłać notę, wviaśniaiącą nies 
snaski finansowe zachodzące między H Шап: a Bełg а. 
Niemcy. — W Berlinie zawiązało się towa: 
rzystwo znakomitych Urzędników i Bankierów 
przyjmujące wsparcia dla pogorzełców hamburg- 
skich. Władza manicypalna berlińska ofiarowała 
tymże 60,000 zł. za które kupiono odzież, pościel 
i żywność. — 3go b. ш. Sąd w Akwizgranie ska- 
zał 2ch wyrobników na śmierć za podpalenie do- 
mów. — Z Hamburga piszą 8go Maia o lszej 
z południa: Płomienie o lOtej rano dosięgnąwszy: 
bram Ferdinands i Słeinthor, stanęły u kresu 
za zniszczeniem większej części tego cyrkułu. Де- 
szłej nocy w kilku miejscach schwytano podpala- 
czów, których powieszono fab zabito, Senat roz- 
kazał, aby takich zbrodniarzy jemu pod sąd odda- 
no. Od godziny deszcz pada. Senat celem wspar- 
cia 50,000 nieszczęśliwych postanowił zaciągnąć 
pożyczkę. Z Danji i Hanoweru bezustannie przy* 
bywaią transporty żywności i sikawek; po południu 
niebezpieczeństwo minęło dla pozostałej części 
Hamburga. Swacuią liczbę zniszczonych domów 
na 1700 do 2000. 9go'w południe kupiectwo mia- 


` miasta spłonęła, pożar trwał pół а dniu, 
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ło zgromadzić się w Kościele Śtej KATARZYNY 
dla óbradzenia skatecznych środków. Aby dać 
wyobrażenie o okropnościtego pożaru, dość przy” 
toczyć, iż 6go Maia we wsi blizko o 5 mił od- 
ległej 0d Hamburga, spadło tlące się na wpół 
spalone obicie; a w Lubece о 7 nil odległej wie- 
czorem nie tylko że widziano odblask pożarń, ale па; 
wet skry padały.. Rorrespondent hambur: 9go zaczął 
znowu wychodzić; podług wyszezególnionych w nim 
ulic. które uległy pożarowi, okazuie stę Że а część 
Se= 
nat 9go b. m. wydał ogłoszenie zbiiaiące wieści 
o umyślnem podpalanin Hamburga. Aresztowa* 
no wielu Anglików podejrzanych о tę zbrodnię, 
ale ich wina jeszcze nie iest udowodnioną. — 
Senat kambargski postanowił nabyć wszystkie grun“ 
ty zyorzałych domów, a potem znowu ie przeda- 
wać dla zaradzenia wszelkim procesom. — I0gó 
Б. m. wysłano z Berlina do Hamburga statek ри 
rowy Delfin, ciągnący za sobą 3 statki przeworówe 
obładowane odzieżą, pościelą, bielizną i żywnością. 
— бате!й Altony potwierdza; iż więcej niż pożar 
przyczyniły się do zawięszania w Hamburgu рові“ 
ski o nmyślneu podpalaniu; 8g6 b. ni. Kościoły by= 
ły napełnione pobożnemi, którzy dziękowali Naj“ 
wyŻszemu za ustanie nieszczęścia; uważano w булй, 
dniu, iż nad miejscem pogorzeliska wznosiła się tę” 
cza; ieden z rękodzielników zawołał: „To była 
kolumna ognia! nieprawdaż Y lecz BOG rzekł : 
Chcę dla was być miłosiernym, i rózpiął tęczę. = 
Senat usprawiedliwił publicznie niektórych Angli- 
ków przez Lud prześladowanych. Kapitanowie stas 
tków znajdaiących: się pod Zfamóurgiem udzielali 
wszelkiej możliwej pomocy. Nowa giełda zawiera“ 
jąca wiele kosztowności, była bronioną i ocałoną 
przez 40 sikawek, które ciągle były w ruchu; dachy 
i mury okryto wełnianemi chastami, i takowe nies 
ustannie oblewano wodą: „Około 300 domów зро 
rzono dla tamowaniaognia, (inni mniemaią, 17 тогу 
stanowiłyby skuteczniejszą tamę niż otworzenię 
przejścia pożarowi); towarów i różnych rachomoe 
ści spłonęło blizko ma 100 miljonów złotych) 
Kapcy galanteryjni wszystko utracili. Między nie: ` 
stczęśliwych pogorzelców zaczęto rozdawać porcję 


„chleba i supy; ogółem przytaczają mnóstwo przy: 
kładów ludekuści, ale też z drugiej strony i chci? 
wosé grała swoią rolę; woziwodzie Чо transpor- 
towania rreczy musiano na krótki. czas płacić 600 
at.  Przytaczaią та rzecz szczególną, iż przed 87 
lity takze, Sgo Maia wybuchł: pożar w Hamburgu 
й zniszczył wówczas wieżę Sgo MICHAŁA. Zobeych 
towarzystw asekuracyjnych tylko koZoźskże iest in- 
teresowane przeszło о '800,000 -żł.; 
w Ziberfe/dzie Żadnej nie ponosi straty. — бро b. 
m. otworzovo kolej żelazną z ZPźednia do Glog- 
nito — Nowy Poseł turecki przy dwor4e Au- 
strjackim kif Efendi przybył do Fiedzia. — 
М. Król Pruski -kazat Rzeczyw: 
Plotweł udać się do Hamburga dla rozrządzenia 


Ło w arzystw о 


tajnemu Radcy 


wsp irelem przesłauew tameczny tn pogorzelcow, та, 


W Hamburgu księgarnie West/era i Mella Szu- 
berta i skład myzycz: Krauza, ocalały. 9 hote- 
lów spłonęłó; podobnież АУ шара 
zyny mód. Ж przyczyny przywrócenia porządku, 
wojsko, eudzoziemskie wkrótce opuści /fambarg. 
Znajduiąca się w Kościele Sgo PIOTRA gra dzwon- 
kowa w chwili zapadania się wieży poruszona płot 
mieniami, zagrała chorał: »Cześć BOGU w wy- 
„Fabrykant sygar Coher (Kohen) przy 
ulicy Deichstrasże, protestnie przeciw POBACSCE 
iakoby w iego domu najpierwej wybuchł pożar, i 
odwołnie się w tej mierze do świadectw kilku Se- 

patorów. — ŃXŻna J/aza ъ domu Xżniczka Kaden: 
ska. 3go b. m. СА w. IVizzie, 

Turcja. — Р. Pisani Tłumacz pose ilstwa апт 
giels:, otezywat dymissję, % przyczyny iż <mylaie 
doaiósł Panu Stratford Canning. (Stretfor Ken- 
ing), .iakoby. Porta przyczekła. przywrócić w 
Syryć bylego Emira Beszyra. —. Omer" Basza: 
zwabił do Deiru el Kamar ważniejszych” Szei: 
ków Druzów pod pozorem odbycia « niemi nara- 
dy; 
Ściami, wszystkich przemocą КОЕТ wastat do 
Saidy, «Каф maią być przewiezieni do Słambutu. 

EE łochy. — W Neapolu obasiaią się przyby: 
cia Дому hollenderskiej ж А Шаг fi- 
nansow ych. 

Rozmaitości. — 'Samolubowi przyź wyczaione- 


sokości ” 


lecz po przywitanin ich zwykłemi grzeczno: 
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т 


mu tylko rozprawiać o sobie, przerwano rozmowę: 


: »Mój Boże, na czemże przestałem P”? zapytał abe- 


enych. Prędko odrzekła Dama: »Pan praesta- 


еб na wyrazie: Ja.” 


suie życie tameczne: pOzłowiek ueywilizowany 


musi tu czytywać gazety, to iest duże papiery, 


— Młody Pers bawiący; 
w Paryżu, w liście do swoich krewnych tak opie, 


drukowane czarnym Huszczem, zawierające nowin-, , 


ki poprzedniego dnia, a przedawanę przez ludzi, 


często posiadających mniej rozumu od- pasterzy, 
wielblądów. Francuzi wielce są pyszni z tych ga- 
zet i z dróg na których galopuią wrzące garki. 
Panowie. w tym narodzie przyjmnią za kochanki 
przeraźliwie piskliwe kobiety tak chude iak ра», 
iąki, i o te istoty mussą ieszcze rywalizować 
z perukarzami, To nazywa się u nich conem. U 
Artystek Доре" w 50tym roku potrzegaią talent 
i grację! Najulubieńszą Artystką iest kobieta 60 
letnia. Jest tu klassa młodych ludzi nazywaią: 
cych się ełegantami. TDużurek eleganta nie iest 
wart 100 fea: i często nawet nie iest zapłacony. 


Giówne przedmioty elegancji stanowią lakierowa>, 
ne buty para po 40 feg Żółte rękawiczki para 100. 
su. Trudno fu rozróżnić Pana od Kucharza.” 


Do Komisarza policji w Paryżu przyprowadzono 
»Je:. 


stem nezciwy człowiek Panie Komisarza mówił 


włóczęgę oskarżonego 0 zamiar złodziejstwa. 


złodziej, szedłem tylko późna po ulicy szukaiąc, 
noclega,” »A więc na co wziąłeś broń, gdyż zna- 
leziono przy tobie pistolety.” „АҺ Pawie; u nas 
w nocy ulice ка tak niebezpieczne, Że Jia uusrę 
mieć. obronę.” Niesiadomo czy go us lnie ydy 5 


PRZYJECHA Li da WARS SZAW NA 

> Deduchowska Apol: Hr: z Chrząstowa; Bezak Lubow 
Zona Jen:-Maj: z. Petershurga; Dehn Jen:-Lejt: z kozie- 
nic; Ploter Sta: Hr: z Wroniawy z Prus; Plater Mich: Нс: 
z Berlina; Adelson Jak: Konsul Ross z Królewca; Rado- 
miński Jan Bef: St: z Łowicza; Howard Ber: Lord ż Dre- 
zna; Wierzchowska Ama: Ob: Gu: Wołyń. z Berlina; Wo-' 
łowski Pad: Mecz z Kielc: 
go; Komirowski Józ: ObyszSielca; Brzeski Józ: Oby: .z, 

Krakowa; krasiński Bole: Ob:z Janikowa; Slubowski Anz 
Dz: z Radzynia: Kamieński Nik: Oby: z Chojna; Łoniew- 
ski Kar: Dz: z Bychowy; Mikułowski St: Ob: z Błędowa; 
Rzeszotarski Domi: Dz: z Grabie; Woiucki Win: Dz: z 
Drożeiowa; Niemoiewski Gabr: Dz: z Radvszewic; Wil- 


Bogosławski St: Oh: z Krasnem, 
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krzycki Al: Dz: z Skarzyna; Morzycki Мах: Dz: z Olsze- 


wa; Małachowski Wł: Ar: z Nowego Miasta; Uckull 
“Мех Baron z Zoną i Qórką z Neapolu; Michałowski 
nspektor Owczirń Rząd: z Radomia; Zapolski Józ: 
Sędzia Try: z Płocka; Kruszewski Sta: Oby: z Smo- 
Jechowa; Dąbrowski Wine: Dzie: z Rudnika; Zak rze- 
„“wski Fry: Dzie: z Geleiowa; Szymanowski Walerjan 
Dzie: z Bubny; Truskolaski Alex: Dzie: z Dankowa; 
* Lubański Teo: Dzie: z Błogiegó; Radlicki Napol: Dzie: 
g Struszkowa; Prażmowski Nestor Dzie: z Złoty; Zie- 

łeniewski Teod: Dzie z "Nagórki. 

. DONIESIENIA: 

DODRA dziedziczue KĘPA z przyległościami w Ob: 
Рі скі nad SWisłą leżące, między Wyszogradem 1 


Płockiem, tak od iednego iak i od drugiego miasta о ' 


małe mil dwie, nadbrzeża Wisły w części tej wsi, są 
już oüdawna obsadzone  Kolonistami, tak zwanemi Ho- 
endrami, posiadają grunty folwarczne i włosciańskie, 
w znacznej rozległości; do puszczenia w wieczną daler- 
LAWE, % łąkami: i zaroślami, nad Wisłą.  Zjyczący so- 
bie wejść w umowę, zechce się zgłosić na miejsce, 
do, Dziedzicą. mieszkającego w tymże samym Obwodzie 
w Małej Wsi, pod Wyszogrodem*o milę od KĘPY, 
gdzie można równie dowiedzieć się огсепіє Dóbr Cit- 
siel ż przyległościami, maiących rozległości 93 włók 
nowopolskich i graniczących ze wsią Kępą, a które 
przez Dziedzica sprzedane z wolnej ręki być mogą; 
grunty dobre, Лакі tukoż i las na swotą potrzebę, po~ 
siadaią te DOBRA. 

Z powodu wyiazdu z Warszawy, są do. sprzedania 
ж wolnej ręki ROZMAITE RZECZY, iako to: Sprzę- 
ty gospodarskie Kuchenne, duża Szafa z wszelkiemi wy- 
godami па spiżarnią, Meble, Lustra, Bielizna Stołowa 
holenderska nowa, ź rozmaitą garderobą, oraz krysz- 
tały, lampa salonu wa, etc. Wiadomość za Żelazną Bra- 
mą w pałacu Krasińskich Nr 957, ħa łem piątrze od” 
Koszar. Ж й 

Dobra BOWENTÓW i PUSTA WIES w Pcie Фе- 
czyckim Сир: Mazow: położone, są z wolnej ręki do 
sprzedania; bliższą informacją co do. kupna takowych, 
powziąść można род Хг 322 na Nowem Mieście, на 2 
piątrze od frontu, lub na gruncie Dóbe Miroszewic, w 
Pcie Łęczyc:, w tejże Gubernji. 

Ponieważ pierwszy termin dla braku pretendenta ретт 
skutecznie speł4ł, przeto prawnie zaięta Nieruchomość 


miejska w Warszawie przy ulicy Nowolipie pod Nr 2443 · 


w Prie i Gbw: Warsz: położona, wydzierżawiowną bę- 
dzie na rok ieden'od.d. 19/24 Czerwca r. b: poczynająć 


cy się, a kończyć się msiący w tymże dnia 1543, a to ' 


przez publiczną licytacją na gruncie tejże Nieruchomo- 
ści, w д. 58; Maju r: cb. 0 godz! 9'z orana, iako termi- 
nie powtórnie oznaczonym, przed dzisłaljącym Komor- 
nikiem odbyć się maiącą. Licytacja rozpocznie -się od 


* do Biura; Policji. 


sammy rocznej rub: sr: 105 Tab: takiej, iaką kto pier- 

wszy Z licytantów poda. Warunki tej dzierżawy, w 

każdym czasie w Kancellarji podpisanego Komornika w 

Warszawie przy ulicy Freta pod Nr 278 exystującej, 

przejrzane być mogą. Józef” Zbikowski Komornik. 

{ Nd pierwszym Nr dwóch Domów murowa- 
nych iest umieszczona summa zł. 5000, na: 
dragi Nr tychże Domów potrzebna summa zł. 
1115000; te Domy ótaxowzne do Faierkesy zł, 

32,500. Mtoby miał takową summę do ulokowania,” 

tylko bez żadnego wpływu Paktorów, raczy się zgło- 

sić pod Nr domu. 2658 przy: ulicy Marjensztad na lsze 

piątro, do właściciela domu, zawsze z rana od 7 do 8) 

lub dać znać gdzieby się o takową zgłosić. 

MIESZKANIA Letnie składające się z dwóch Pokoi, 

Przedpokoiy, Kuchni, z Wozownią i Stajnią, lub czę- 
ściowo, z Ogródkiem do spacetu; przy. tem zawsze 
można mieć świeże МЕКО prosto od Krów i inne 
wygody, są do wynaięcia w każdym czasie, za bardzo ' 
umiarkowsuą cenę. Wiadomość na miejstu,. w Kolo-' 
nji zwsbej Załuski, na 6 wiorście od Warszawy zaraz" 
przy szose Krakowskiej, u Pana Nowackiego: 

Ner 76 DOKROŻKI zaginął: Zasiazca raczy oddać’ 


Sekwestrator Gyrkułów 2, (34/12. Zawiadamia in- 
/teresowaną Publiczność; iż w skutek- poleceniu Urzędu” 
Municypalnego zj d. 28; К мів (10 Maja) 1542 roku, 
Nr 19026/0737 4 Wydziału Kassi wydanego, Grunty w 
Przedmiesciu Pradze Nr 52 i 137 oznaczone, wd, 558: 
Maja r. b, o gódz: 10 z rana. w Kancellarji Sekwe- 


- atratova pod Nr 1858 przy ulicy Zakroczymskićj, przez” 


publiczną! Łicyticją w dzierżawę 3ch letnią, wydźiet: 
Żuwione zostańą; waranki do Dicytacji w temże miejscu * 
każdego czsu przejrzane być mogą.  Fiajnkoldt. 

W ponowieniu obwieszczenia, Ruchomości iako to: Ka: 
napa, Krzesła, Słoły, Sćrwantku, Pautaljon, Lustra, t' 
t. p., w Warszawie przy ul: Miodowej pod Nr 484 w di 
ва Maja r. b., o godz: Il z rana; w tymże dniu o godz: 
d'z połud:, przy w: Fłamackie pod Nr 600 Lit: D., Koi 
moda, Krzesła, Stoły, Szafy, Bóżka, Listca, ораг t.p. 
przez licytacją sprzedane będą. б. Zawadzki A oni:. * 
"ебе DOM wraz z Ogrodem fruktowyw iwarzy-' 
wnym, przy ulicy Sienuej pód Nr 1487 po- 
łożony, rocznej intraty: 22. 2650 czyniący, ! ' 
jestiz wolnej ręki do wydzierżawienia. Któ- * 
by sobie życzył takowy. zadzierżawić, raczy zgłosić ” 
się do; właściciela tamże mieszkającego > ) 

MIESZKANIA różne niniejsze 1 większe ze Stajnia- 
mi-i Wozowniamię w bliskości ulicy Nowy Świat, па 
Ordynackiem pod Nr 2574 położone, zdstne dla bBzeż” 
mieślników, +Doroźkarzy i ivnych: fumilji, ва ^ои yna 
есіл od $go Jana r. b. wiadomość pówziąść można na ” 
miejscu u+Rządcy, lub u Alviżego! Anusińskiegoj Ад? 


t 
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wokata pod Nr 1767, ‘przy ulicy Śto- Jerskiej zamie- 
szkałego. 

NASIENIA Koniczyny białej Lollenderskiej, Czerwo- 
nej, Lucerny, Espareetej, Tyimotygras, Wyka białai 
szara, i różneinne Nasiova pastewne, nadeszły do Han- 
diu M. B. Gordon, przy uli: Długiej. 

Podaie się do publicznej wiadomości, iż są do wynaię- 
«іа każdego czasu POKOJE letnie, w Ogrodzie Wilhel: 
Szucha pod Nr 1763, przy Rogatkach Mokotowskich; 
„wiadomosć w miejscu. à 
tuaana a a n a a | 

SZALE i CHUSTKI, nowe, prawdziwe Ture- 

okie, rzadkiej piękńości i w najnowszym guście, 7 

/ nadeszły do Warszawy; bliższe szczegoły udzieli © 

Bom Handlowy pod firmą Franciszka Toeplitz przy 4 
к ulicy Danielewiczowskiej pod Numerem 619 i 20, 
{хт takowe są złożone. Ё 

Умај 

SALE'S tłumaczenie Alkoranu ‚ dzieło 
Angielskie w iednym grubym tomie, in 
буо, oprawa w półskórek trochę obtarta, 

; z czerwonem nadbrzeżem, zgubione zosta- 
fo w Sękocinie lub na drodze przez ‘Tarczyn do War- 
<zówy. Znalazca raczy oddać na rogu ulicy Senator- 
skiej pod Nr 470, w domu Ерзіејаа, w Składzie świec 
slearynowych, za nagrodą. ACE 

POSESJA na gruncie czynszowym pod Nr 
[п 3046 przy ulicy Czerniakowskiej, obok łąk 
PREES Czerniakowskich położona, składająca się z 3ch 
zk worków, Kamieniczki, 4ch Piwnic murowa- 
nych, Stodoły, Drwalni, Stajni, Wozowni., Ogrodu 
fruktowegu i innych Zabułowań gospodarskich, w r. z. 
całkowicie wyrestauro wana, w której Oficyna od strony 
Jeziora, zdatna dla Fabrykanta, każdego czasu, z wol- 
nej ręki iest do sprzedania; wiadomość na gruncie. 

W daju 10 (22) Maja r. b. od godziny-1Otej z rana, na 
gruncie Folwarku Jaktorowa, o półtory mili za Błoniem, 
pół mili od Grodziska położonego, odbywać się: będzie 
sprzedaż przez licytacją dobrowolną KRÓW Zuławskich 
sztuk około 100, WOŁÓW roboczych, 2rh OGIERÓW 
arabskich, КОМІ fornalskich, orsz różnych SPRZE- 
TOW gospodarskich, 

KANTOR | 
KOMMISSOWY I SPRĘCZEŃ 
: JULI ANA GERITZ 
przy ulicy Krakowskie: Przedmieście Nro/42:7, 
w domu. И. Szuster. 
Mam zaszczyt doniesć JW. i W. Właścicielom Ow- 


czarń, iż. ostatnią pocztą otrzymałem wiadomość z za 
granicy odQsób lapdłuiących Wełną, że Wełna;poł- 


ska w fabrykach iest poszukiwaną, a zapasy onej, są 
mniejsze јак zwykle” corocznie bywało; ztąd -wnosić 
należy, że ceua przy nadchodzącym jarmarku powię- 
kszy się. Pragną także kupuiący, aby Wełna była 
dobrze wymytą i dokładnie sortowaną, co powiększy 
znaczny procent na cenie. Dla dogodności JW. iW. 


Obywateli, Kantor mój ma zamówionych Sortjerów z ' 


Saxonji przybyłych, którzy w obecnym czasie przy 
strzyżeniu posługe swą uskuteczniać mogą. —SUMMA 
100,000 zł. iest do ulokowania na Dobrach Ziemswich 
w Gub: Płockiej — DOBRA wartości 700,000 w Gub: 
Mazowieckiej, są do sprzedania.— Potrzebne są DO- 
BRA do nabycia wartości 300,000 w Сар: Sandomier- 
skiej lub Lubelskiej —PISTORJUSZ na 20 korcy kar- 
tofl, można w Kantorze przedać.— Wakuie z dogod- 
dnemi warunkami Dzierżawa 2 czynszem zł. 20,000 w 
Gub: Kieleckiej. — Ządanych iest kilka dzierżaw DÓBR 
od 6 do 10 tysięcy.— Para KONI karych anglizowa- 
nych, do powozu i- KARETA są do sprzedania. 


KANTOR STRĘCZEN 
Guwernerów i Guwernantek, przy ulicy 
Długiej pod Nr 587. | 
Żądany iest GUWERNER rodowity Polak, posia- 


daiący ięzyk  francuzki, niemiecki, rossyjski i nauki 
klasyczne. —Kilku Guwernerów i Guwernaniki, rodowi- 


te Francuzki, Polki, z muzyką i bez, życzą być d- 
mieszczeni. 5 


Z Kantoru Zilęceń przy ий: Wierzbowej Му 413. 

OSOBA w średnim wieku posiadziąca kwalifikacją na 
Rządcę Dóbr, Plenipotenta i Wójta Gminy, życzy 
wejsć w te obowiązki od 5ро Jana; wiadomość w han= 
torze Zleceń. 


„  KLUCZYKÓW większych sztuk 9 i ieden mały za- 


wieszone na kołku stalowem przy którem kartka z na- 
pisem: „„Kluczyki od Karety wiedeńskiej? d. 11 b. m. 
zaginęły. Znalazca raczy oddać przy ulicy Elektoral- 
nej pod Nr 749,do W. Stefaniego, za nagrodą. 


Dziś rano ciepła stopni 10. Wczoraj w południe 17. 
TEATR WIELKI. Dziś, 41 raz Mtyn djabelski. 
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, 12 raz Miłość i 
Gra. 6 raz Pewny Jegomośći Pewna Jejmość. One- 
к\з] dla słabości JP. Wobrskiego, niedany Jan z Pa- 
ryža; w Rozmaitości przy Dwóch Rozwodach, były: 
15 raz Cień Kockanka i 32 raz Trilby. ў 
Dziś w Ogrodzie JP. Okma za Rogutkami Walskie- 
mi, ZABAWA MUZYCZNA pod Dyr: JP. Szyndlera; 
podczas której da się słyszeć kiłka razy w śpiewach 
przybyła Rodzina Tyrolska Alpejskich: śpiewaków. 
Dzis w Kawiarni w Gmachu Teatralnym przy ul: Wierz- 
bowej wprost Niec;, PP. Zlstrak grać i śpiewać będą. 


\ & 


